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Uroczyste spotkanie z okazji Dnia Kobiet

Sprawozdanie z posiedzenia 
XXXVII sesji VI kadencji  
Rady Gminy Urzędów

XXXVII sesja VI kadencji Rady Gminy Urzędów od-
była się dnia 28 lutego br. Tematem przewodnim sesji 
była sytuacja w rolnictwie na terenie Gminy Urzędów na 
tle sytuacji w regionie i kraju, którą omówił Kierownik 
Referatu Rolnictwa Pan Stanisław Tompolski. Przedsta-
wiciel Zespołu Doradztwa Rolniczego w Kraśniku, Pan 
Józef Matysiak przybliżył sprawę siejącej zagrożenie za-
razy ASF (afrykański pomór świń), a Prezes Spółdziel-
ni Ogrodniczej w Bobach, Pan Marian Rychter omówił 
ubiegłoroczny skup owoców miękkich i jabłek, a także 
ich planowane zapotrzebowanie na lata kolejne oraz po-
ruszył temat integrowanej ochrony roślin. Pełniący obo-
wiązki Kierownika KRUS w Kraśniku, Pan Dariusz Wci-
sło przybliżył zebranym zmiany, jakie w ostatnim czasie 
zaszły w Kasie Rolniczego Ubezpieczenia Społeczne-
go oraz zachęcił do korzystania z Centrum Rehabilitacji 
Rolników. Członek Powiatowej Izby Rolniczej, pan To-
masz Maj dokonał przekroju ceny zbóż i rzepaku w roku 
2013, a Pan Waldemar Rzepecki – Przewodniczący NSZZ 
„Solidarność” RI i Członek Powiatowej Izby Rolniczej  
w Kraśniku w swej wypowiedzi zwrócił uwagę na zani-
kającą produkcję zwierzęcą na terenie gminy i powiatu 
oraz znaczne rozdrobnienie gospodarstw rolnych. Drugim 
tematem sesji była działalność gospodarcza. Informację  
w tym temacie przygotował i przedstawił Kierownik Refe-
ratu Spraw Obywatelskich, Społecznych i Działalności Go-
spodarczej, Pan Hubert Witek. Głos w tym temacie zabrał 
również Pan Tomasz Maj, zwracając się do władz gminy  
o większe wsparcie dla przedsiębiorców i inwestorów. 

W sprawach bieżących radni podjęli następujące 
uchwały:

1) uchwała nr XXXVII/266/14 w sprawie przyjęcia pro-
gramu przeciwdziałania bezdomności zwierząt na terenie 
gminy,

2) uchwała nr XXXVII/267/14 w sprawie udzielenia po-
mocy finansowej województwu lubelskiemu w  zakresie 
realizacji wspólnych remontów nawierzchni drogi woje-
wódzkiej nr 833 Chodel – Kraśnik przy ul. Opolskiej oraz 
chodnika przy ul. Opolskiej i ul. Partyzantów w Urzędo-
wie w ciągu drogi wojewódzkiej nr 833 Chodel – Kraśnik, 

3) uchwała nr XXXVII/268/14 w sprawie zmiany 
uchwały nr XXXVI/263/14 Rady Gminy Urzędów z dnia 
28 stycznia 2014 r. w sprawie ustanowienia gminnego pro-
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gramu osłonowego dożywiania dzieci i młodzieży w Gmi-
nie Urzędów na lata 2014-2020,

4) uchwała nr XXXVII/269/14 w sprawie zmian w bu-
dżecie gminy na rok 2014.

Informuję, iż wszystkie protokoły z posiedzeń Rady 
Gminy Urzędów, a także Uchwały Rady Gminy oraz Za-
rządzenia Wójta Gminy dostępne są na stronie internetowej 
gminy w Biuletynie Informacji Publicznej (http://ugurze-
dow.bip.lubelskie.pl/index.php?id=6) pod odpowiednimi 
zakładkami. 	 Magdalena Szumna

Rozstrzygnięcie konkursu 
„Fundusz sołecki – najlepsza inicjatywa”

Wójt Gminy Urzędów zarządzeniem nr 6/2013 z dnia  
8 lutego 2013 roku ogłosił konkurs na najlepszą inicjatywę  
w ramach funduszu sołeckiego na rok 2013. Celem konkur-
su było promowanie najciekawszych i najlepszych projek-
tów finansowanych w sołectwach oraz docenienie najbar-
dziej aktywnych mieszkańców, organizacji lub jednostek 
współpracujących z gminą. Udział w konkursie mogły za-

tem wziąć wszystkie sołectwa realizujące w roku 2013 za-
dania w ramach funduszu sołeckiego. Warunkiem udziału 
było złożenie prawidłowo wypełnionej karty zgłoszenio-
wej do 30 kwietnia 2013 roku. 

Zgłoszone zostały trzy zadania:
1. Zakup wyposażenia dla świetlicy – remizy OSP w Bo-

bach-Kolonii.
2. Remont pomieszczeń świetlicy wiejskiej w budynku 

remizy OSP, w celu poprawy funkcjonalności dla potrzeb 
mieszkańców i strażaków sołectwa Natalin.

3. Wyposażenie placu zabaw dla dzieci z sołectwa Wierz-
bica, zagospodarowanie terenu wokół budynku przedszko-
la, adaptacja pomieszczeń dla potrzeb Rady Kobiet sołec-
twa Wierzbica. 

Powołana zarządzeniem wójta komisja konkursowa do  
31 maja dokonała analizy zgłoszeń, kwalifikując do kolej-

nych etapów konkursu wszystkie zgłoszone sołectwa. Ko-
lejne etapy realizacji zadań dokumentowane były zdjęciami  
i dołączane do wniosków. 

Ponadto komisja konkursowa dokonała wizytacji przed-
sięwzięć zarówno w trakcie, jak i po realizacji zadań. 
Zwrócono wówczas uwagę na efekty końcowe, pozyskane 
środki od sponsorów oraz nakład pracy poniesiony przez 
samych mieszkańców. Kierując się kryteriami ogłoszo-
nymi w regulaminie, komisja przyznała punkty. Po doko-
naniu końcowej oceny i podsumowaniu punktów komisja 
konkursowa wyłoniła zwycięzców:

I miejsce – sołectwo Boby-Kolonia,
II miejsce – sołectwo Natalin,
III miejsce – sołectwo Wierzbica.
Zwycięzcom gratulujemy!

Ponadto doceniając pracę mieszkańców sołectw, które 
nie zgłosiły swoich kandydatur do konkursu, lecz wykaza-
ły się ogromnym zaangażowaniem i samodzielnym wyko-
naniem zadań zaplanowanych w ramach środków funduszu 
sołeckiego, postanowiono dodatkowo nagrodzić sołectwo 
Zadworze i Moniaki. 

Zaplanowane w budżecie gminy na 2013 rok zadania  
z funduszu sołeckiego polegały na zakupie płyt typu Yomb. 
Mieszkańcy, do których pól i domostw prowadziły drogi, 
wykazując godną pochwały mobilizację, poświęcając swój 
czas i własny sprzęt, samodzielnie ułożyli zakupione pły-
ty. Pozwoliło to gminie zaoszczędzić znaczne środki fi-
nansowe, jakie należałoby przeznaczyć na ten cel. Dlatego 
też, doceniając efekty osiągnięte przez mieszkańców, dla 
sołectwa Moniaki zakupione zostały płyty za kwotę, jaką 
gmina musiałaby wydać na ich ułożenie, a dla sołectwa 
Zadworze, gmina dodatkowo zakupi płyty Yomb w 2014 
roku. 

Wszystkim osobom zainteresowanym i żywo zaangażo-
wanym w życie swojej miejscowości i gminy, składamy po-
dziękowania oraz zachęcamy do udziału w kolejnych edy-
cjach konkursu „Fundusz sołecki – najlepsza inicjatywa”. 
Konkurs ogłoszony zostanie także na rok 2014.

Magdalena Szumna

W programie marcowej sesji przewidziane są na-
stępujące tematy: 

1. Analiza sytuacji finansowej i organizacyjnej placó-
wek oświatowych pod kątem przygotowania do no-
wego roku szkolnego.

2. Informacja z działalności Gminnego Ośrodka Kul-
tury w Urzędowie.

3. Sprawozdanie z działalności klubów sportowych.
4. Sprawy bieżące.

Świetlica w remizie OSP w Bobach-Kolonii
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1. Organizatorzy konkursu:
Organizatorem konkursu jest Wójt i Rada Gminy Urzę-

dów. Konkurs jest finansowany w ramach budżetu gminy.

2. Cel konkursu:
1) promowanie najciekawszych i najlepszych projektów fi-

nansowanych w sołectwach w ramach funduszu sołeckiego 
oraz innych przedsięwzięć powiązanych z tymi projektami.

2) wymiana informacji i promocja możliwości, jakie po-
wstały w wyniku uchwalenia ustawy o funduszu sołeckim,

3) promowanie najbardziej aktywnych mieszkańców, or-
ganizacji lub jednostek współpracujących z gminą, realizu-
jących zadania z udziałem funduszu sołeckiego,

4) podniesienie świadomości i społecznej aktywności  
w środowisku wiejskim,

5) udział mieszkańców, organizacji bądź jednostek współ-
pracujących z sołectwem i gminą w realizacji projektu.

3. Adresaci konkursu:
Konkurs skierowany jest do sołectw, bądź placówek 

oświatowych współpracujących z gminą i sołectwem, reali-
zujących w danym roku budżetowym zadania z udziałem, 
bądź wyłącznie z funduszu sołeckiego. 

 
 4. Warunki udziału:
1) Warunkiem udziału w konkursie jest prawidłowe wy-

pełnienie i terminowe złożenie zgłoszenia konkursowego, 
współpraca z Urzędem Gminy w trakcie realizacji projektu 
oraz opracowanie sprawozdania.

2) Do sprawozdania po zakończeniu realizacji projektu 
należy załączyć dokumenty, zdjęcia potwierdzające udział 
mieszkańców, organizacji bądź jednostki współpracują-
cej z gminą i sołectwem w realizacji zadania – projektu  
z udziałem funduszu sołeckiego. 

3) Wzór formularza zgłoszeniowego stanowi załącznik  
nr 1 do regulaminu konkursu.

4) Termin zgłoszenia projektów realizowanych w danym 
roku budżetowym upływa z dniem 30 kwietnia każdego 
roku – decyduje data wpływu do Urzędu Gminy. 

5) Należy dokonać krótkiego opisu zgłoszonego projek-
tu (zadania) z podaniem wysokości środków finansowych 
wydzielonych w udziale zebrania wiejskiego, podjętej  
w miesiącu wrześniu w roku poprzednim. 

6) Z terenu danego sołectwa można zgłosić tylko jeden 
projekt.

7) Oceny zgłoszenia i realizowanego w danym roku bu-
dżetowym projektu – zadania, dokona komisja konkursowa 
w składzie:

- przedstawiciel Rady Gminy,
- 2 przedstawicieli Urzędu Gminy,
8) Komisja konkursowa zastrzega sobie możliwość wi-

zytowania realizacji projektu – wskazane jest zgłoszenie 
rozpoczęcia realizacji do Urzędu Gminy.

5. Ocena zgłoszeń:
1) Ocena zgłoszonych i zrealizowanych projektów odby-

wać się będzie w dwóch etapach.
2) W pierwszym etapie komisja konkursowa dokona oce-

ny formalnej uwzględniając:
a) terminowość zgłoszenia konkursowego,
b) prawidłowość wypełnienia formularza zgłoszenia kon-

kursowego.
3) W drugim etapie, tj. po zakończeniu realizacji projektu 

– najpóźniej do końca stycznia komisja konkursowa doko-
na oceny merytorycznej i wyłoni zwycięzców wg następu-
jących kryteriów:

Lp. Kryteria oceny Punktacja 
pkt.

1.
Wpływ projektu (zadania) na poprawę  
warunków życia mieszkańców sołectwa

0 - 20

2. Zaangażowanie mieszkańców  
w realizację projektu

0 - 20

3.
Komplementarność projektu z innymi  
przedsięwzięciami realizowanymi w sołectwie  
z udziałem mieszkańców

0 - 20

4. Wpływ projektu na integrację społeczności lokalnej 0 - 20
5. Wkład własny sołectwa, organizacji  

bądź jednostki realizującej projekt
0 - 20

6. Nagrody w konkursie.
Realizacja na terenie sołectwa przez Urząd Gminy dodat-

kowego zadania wskazanego przez zwycięzców, mieszczą-
cego się w zadaniach własnych gminy, na kwotę:

	 I miejsce 	 – 	 7 000 zł
	 II miejsce  	 – 	 5 000 zł
	 III miejsce   	 – 	 3 000 zł
Dodatkowo podziękowania i dyplomy, zamieszczenie in-

formacji w prasie lokalnej oraz na stronie internetowej gminy.

7. Planowany harmonogram konkursu.

    Ogłoszenie konkursu do 28 lutego 2014 r.
    Termin zgłoszenia do 30 kwietnia 2014 r.
    Ocena formalna do 31 maja 2014 r.
    Ocena merytoryczna do 31 stycznia 2015 r.
    Wręczenie nagród do 31 maja 2015 r.

8. Postanowienia końcowe.
1) W sprawach nieuregulowanych niniejszym regulami-

nem rozstrzygać będzie Wójt Gminy Urzędów,
2) Dodatkowych informacji udzielać będzie sekretariat 

Urzędu Gminy,
3) Regulamin konkursu i wzór formularza konkursowego 

dostępny jest na stronie internetowej gminy Urzędów: 
http://ugurzedow.bip.lubelskie.pl/index.php?id=581&p1
=szczegoly&p2=778663.

Wójt gminy Urzędów ogłasza konkurs na najlepszą inicjatywę 
w ramach Funduszu Sołeckiego na rok 2014.

REGULAMIN KONKURSU  „Fundusz sołecki – najlepsza inicjatywa”
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Istniejący w Urzędowie w XIV wieku ośrodek han-
dlowo-targowy, już pod koniec lat dziewięćdziesiątych 
tego stulecia posiadał status miasta, które król Włady-
sław Jagiełło lokował na prawie magdeburskim. Od po-
czątku był ważnym miastem w aspekcie kulturalnym, 
gospodarczym, politycznym, kościelnym i społecznym.  
W 1626 r. Urzędów liczył 2400 mieszkańców i był, po 
Lublinie, drugim co do wielkości miastem na ziemi lu-
belskiej. Jako miasto królewskie był Urzędów stolicą po-
wiatu i dekanatu, miejscem obrad sejmików szlacheckich 
i sądów ziemskich, postoju poselstw królewskich i wizyt 
monarchów. Wywodziły się z niego rekordowe liczby stu-
dentów zdobywających wiedzę uniwersytecką w Akade-
mii Krakowskiej. Dochował się też wybitnych postaci, na 
skalę nie tylko krajową, takich jak Marcin z Urzędowa, 
Jan Michałowicz czy w okresie późniejszym Leon Ulrich.

Wiele obiektywnych przyczyn złożyło się na utratę  
z czasem dużej rangi i pozycji Urzędowa. W pierwszym 
rzędzie była to utrata znaczenia królewskiego traktu han-
dlowo-komunikacyjnego, na jakim położone było nasze 
miasto, później doszły do tego katastrofalne skutki poto-
pu szwedzkiego, a następnie wojny północnej. Negatyw-
ne piętno odcisnęły powstania: listopadowe i styczniowe,  
w których bardzo licznie uczestniczyli nasi rodacy. Jed-
nym ze skutków takiej postawy była swego rodzaju zemsta 
zaborcy, który po powstaniu styczniowym pozbawił naszą 
miejscowość praw miejskich. Potem przyszły inne wielkie 
kataklizmy, I wojna światowa (liczni legioniści z naszego 
miasta), podczas której Urzędów został doszczętnie spa-
lony, a następnie II wojna światowa, w której mieszkańcy 
Urzędowa ponieśli nadzwyczajną, nieproporcjonalną do 
wielkości miejscowości, ofiarę życia za swe zaangażowa-
nie w obronę ojczyzny i za udział w ruchu konspiracyjnym, 
zwłaszcza w Armii Krajowej.

Okres totalitaryzmu komunistycznego również nie stano-
wił korzystnej koniunktury dla rozwoju Urzędowa, który 
nieprzychylnie, a nawet wrogo traktowany był przez wła-
dzę ludową, w rewanżu za opowiedzenie się Urzędowa nie 
po stronie zwycięzców, instalujących na polskich ziemiach  
ustrój komunistyczny. Nasza Mała Ojczyzna nadal traciła 
znaczenie, stawała się niejako „młodszą, nielubianą sio-
strą” pozostającą w cieniu dynamicznie rozwijającego się 
Kraśnika Fabrycznego. Nie było wtedy sprzyjającej atmos-
fery, a co najważniejsze żadnych szans na powrót do grona 
miast.

Pojawiła się dopiero w schyłkowym czasie PRL-u, gdy 
powstało Towarzystwo Ziemi Urzędowskiej. Uchwała 
Pierwszego Zjazdu Towarzystwa wyznaczyła w 1985 r. 
dwa priorytetowe zadania do realizacji: wydanie monogra-
fii Urzędowa oraz podjęcie starań o przywrócenie Urzę-
dowowi statusu miejskiego. Po zrealizowaniu w 2011 r. 
pierwszego dzieła (Dzieje Urzędowa, red. R. Szczygieł,  
M. Surdacki), od trzydziestu lat na spełnienie czeka to dru-
gie przedsięwzięcie, śmiem twierdzić najważniejsze - epo-
kowe w perspektywie całego XXI wieku.

Oceniając polityczne, społeczne i kulturowe znaczenie 
Urzędowa w minionych wiekach, prof. Ryszard Szczy-
gieł napisał na łamach monografii (s. 99): Niewiele było 
w czasach jagiellońskich miast w Polsce, które mogłyby 
się szczycić takim szeregiem ludzi wybitnych, odnoszą-
cych sukcesy w wielu dziedzinach nauki i sztuki. Dobrze 
to świadczy o poziomie edukacji w Urzędowie, gdzie spo-
łeczność miejska potrafiła wykorzystać sprzyjającą ko-
niunkturę gospodarczą, kontakty ze światem pozamiej-
skim oraz koncentracją twórczego potencjału ludzkiego. 
Ten potencjał intelektualny był dawniej, ale jest i dzisiaj. 
W środowiskach ludzi kultury, nauki, a nawet polityki 
całej Polski bez przerwy spotykam się z opiniami o wy-
jątkowości Urzędowa, nie tylko dawniej ale i współcze-
śnie. Panuje powszechne przeświadczenie, że miejscowo-
ści o tak dużej liczbie ludzi wybitnych, zwłaszcza leka-
rzy, księży (ordynariusz częstochowski biskup Zdzisław 
Goliński), profesorów pochodzących z Urzędowa, nie ma 
nigdzie indziej, biorąc pod uwagę skalę miejscowości. 
Mam wrażenie, że świadomość o dokonaniach urzędo-
wian i historii Ziemi Urzędowskiej jest dużo mniejsza 
wśród naszych współrodaków, niż w powszechnej świa-
domości. 

Podczas odbywającej się co roku Gali Ambasador Lu-
belszczyzny miałem okazję kilkakrotnie rozmawiać 
z marszałkami i wicemarszałkami województwa lubelskie-
go. Zarówno Sławomir Sosnowski, Krzysztof Grabczuk,  
a ostatnio Krzysztof Hetman pytali o prawa miejskie Urzę-
dowa. Gdy odpowiedziałem, że sprawa nadal nie jest zała-
twiona, byli zdziwieni, gdyż wszyscy zdecydowanie takie 
pomysły popierali.  

Pozostawała zaduma i pytanie, dlaczego 20-30 mniej-
szych rangą i znaczeniem historycznym miejscowości 
naszego województwa może być miastem, my zaś takich 
aspiracji długo na serio nie przejawialiśmy? A przecież do-
skonałą rekomendację wystawiła nam Komisja do Spraw 
Rozwoju Obszarów Wiejskich i Rolnictwa  Związku Wo-
jewództw RP, obradująca 5 marca 2009 r. w Urzędowie. 
W wydanym stanowisku w sprawie prawa miejskiego 
dla miejscowości Urzędów w Województwie Lubelskim, 
podpisanym przez jej przewodniczącego wicemarszałka  
S. Sosnowskiego, czytamy: Zdaniem Komisji miejscowość 
ta spełnia wszelkie wymogi społeczno-gospodarcze i for-
malne, by stać się ośrodkiem miejskim. Przeprowadzona 
wizja lokalna wykazała, że idea małych Ojczyzn jest do-
skonale realizowana przez obecną administrację i władze 
samorządowe tej miejscowości, o wielkiej i doniosłej hi-
storii. Dlatego też, tu w wyjątkowy i wzorowy sposób roz-
wiązuje się problemy oświaty, służby zdrowia, rolnictwa  
i infrastruktury, co sprawia, że Urzędów zdecydowanie za-
sługuje na status miasta (GZU, 2008, s. 12). 

Członkowie komisji stwierdzili, że mnóstwo aglomera-
cji rozsianych po całej Polsce posiada o wiele słabszą in-
frastrukturę, zaplecze gospodarcze i tradycje historyczne,  
a mimo to szczyci się rangą miejską.

W sprawie statusu Urzędowa. 
Rozwój czy stagnacja?
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 W podobnym tonie wypowiedziała się w Liście do 
mieszkańców ziemi urzędowskiej, projektantka renowacji 
urzędowskiego rynku Jadwiga Jemiołkowska, konkludu-
jąc: Mam nadzieję, że uda mi się jeszcze zobaczyć projekt 
zrealizowany w całości, [...] z nadbudowaną „wieżą ratu-
szową, z zegarem i herbem Urzędowa, któremu zostaną 
przywrócone prawa miejskie wraz z historycznymi przed-
mieściami: Góry, Rankowskie, Zakościelne, Mikuszewskie, 
Wodna i Bęczyn – garncarstwem słynący (GZU, 2009, 
s. 7-8).    

Pomimo istniejących wcześniej wątpliwości i natural-
nych obaw przed zmianami i zburzeniem małej stabiliza-
cji, żywię ogromną, graniczącą z pewnością nadzieję, że 
przeszłość historyczna Urzędowa i mądrość urodzonych  
w nim ludzi, nie pozwoli zadowolić się tylko statusem 
siedziby gminy. Pozycja, tradycje, wygląd, wielkomiejski 
rynek, zaplecze edukacyjne, służba zdrowia, opieka spo-
łeczna, niemal kompletna infrastruktura mediów, a także 
potencjał ludzki i intelektualny Urzędowa są o „niebo” 
większe niż jego obecny status administracyjny.

O konieczności podjęcia starań o odzyskanie przez Urzę-
dów rangi miasta pisałem już na łamach „Głosu Ziemi 
Urzędowskiej” (Słowo Redaktora, 2008; Nie bójmy się być 
miastem, 2009; Rok monografii, jubileuszy i beatyfikacji, 
2011), „Bractwa” (Są Dzieje Urzędowa - a kiedy miasto?, 
2012, nr 175) oraz na stronach mojej książki (Urzędów 
w XVII – XVIII wieku. Miasto – Społeczeństwo – Życie 
codzienne, 2007, s. 16). Apel w sprawie miejskiego statu-
su Urzędowa i przywrócenia mu dawnego prestiżu i rangi, 
przedstawiłem w czasie świątecznej – Bożonarodzeniowej 
Sesji Rady Gminy w 2012 r. Podobne stanowisko wyra-
ził w czasie analogicznej sesji w styczniu tego roku wi-
cemarszałek Tomasz Pękalski, zaangażowany orędownik 
„miejskiej idei”, wnuk miłośnika i historiografa Urzędowa 
a zarazem przedwojennego dyrektora urzędowskiej Szkoły 
Powszechnej - Michała Pękalskiego. Wcześniej o realiza-
cję tego zamierzenia zabiegało pokolenie „wojennych ko-
lumbów” z prof. Ignacym Wośko i Tadeuszem Mochem 
na czele. Pisał też o tym ostatnio w „Bractwie” Maciej Ja-
strzębski.

Parafrazując kultowe i prorocze słowa Jana Pawła II, 
„nie lękajcie się”, jeszcze raz powtórzę wcześniejsze moje 
wezwanie, nie bójmy się być miastem. Asekuracja i lęk to 
najgorsze postawy, w konsekwencji zawsze prowadzące do 
stagnacji, następnie do regresu, zgodnie z maksymą „kto 
nie idzie do przodu ten się cofa”, a ludzie bojaźliwi nie za-
sługują na szacunek, nie tylko współczesnych, ale i następ-
ców (GZU 2009).

Mam nadzieję, że podołamy wezwaniu i cel swój zreali-
zujemy, bo każda zwłoka szanse te będzie zmniejszać, osła-
biać świadomość dawnej tradycji, a Urzędów marginalizo-
wać i spychać w zupełny zaścianek małych, nieliczących 
się i trudno zauważalnych na mapie prowincjonalnych osad 
i gmin wiejskich. Nie wybaczyłby nam tego przyszłe poko-
lenia, a także nasi przodkowie, którzy zdolni byli stworzyć 
świetność swego miasta i nadać mu rozgłos w całej Rze-
czypospolitej. Czy i w czym więc jesteśmy od nich gorsi? 
Pokolenie i ludzie, którzy tego dokonają, na zawsze zapiszą 
się w annałach reaktywowanego miasta, znajdą szczególne 

miejsce w nowo pisanej od tego momentu dalszej części 
Dziejów Urzędowa. Zostańmy na nowo - tak jak wielki,  
o ile nie najwybitniejszy, monarcha Polski, triumfator spod 
Grunwaldu - ponownymi „założycielami” i „odnowiciela-
mi” naszego prastarego i umiłowanego MIASTA URZĘ-
DOWA. Trudno sobie wyobrazić lepszą datę realizacji 
i ukoronowania wysuniętego w 1985 r. dezyderatu odzy-
skania prawa miejskiego, niż przypadająca w 2015 r. dzie-
siąta rocznica obchodów sześćsetlecia Urzędowa. 

A dobra wola i optymistyczne perspektywy wyraźnie 
ostatnio się pojawiły. W odpowiedzi na pismo sygnowane 
przez członków zarządu Towarzystwa Ziemi Urzędowskiej 
z dnia 15 grudnia 2013 r., wzywające władze gminne do 
podjęcia starań o nadanie Urzędowowi statusu miasta,  
w dniu 28 stycznia 2014 r. zwołano nadzwyczajną sesję 
rady gminy. Głównym punktem jej programu była dyskusja 
nad przedstawionym przez TZU wnioskiem. Po wstępnym 
zasygnalizowaniu problemu przez prezesa Towarzystwa 
Tomasza Wykę, historyczne przesłanki a także aktualne 
argumenty, uzasadniające podjęcie procedury zdobycia 
praw miejskich przedstawił Marian Surdacki (w zarysie 
obecny tekst), po czym sekretarz gminy Wiesława Ciupak 
zaprezentowała uwarunkowania demograficzne, społeczne, 
gospodarcze oraz kartograficzne Urzędowa w kontekście 
uzyskiwania praw miejskich. Po kilkugodzinnej dyskusji, 
członkowie rady gminy jednogłośnie przegłosowali decy-
zję za wszczęciem procedury prowadzącej do uzyskania 
przez Urzędów rangi miasta. Jednocześnie wolę zrealizo-
wania tego zamierzenia, zdecydowanie wyraził wójt gminy 
Jan Woźniak.

Marzeniem moim, jak i wszystkich osób pragnących 
powrotu naszej miejscowości do „rodziny miast”, było 
uzyskanie praw miejskich w oparciu o dawny układ topo-
graficzny i średniowieczno-staropolskie granice terytorial-
ne miasta Urzędowa, obejmującego wtedy oprócz rynku 
i ulic przyrynkowych, wszystkie wymienione wcześniej 
przedmieścia. W czasie rozmów odbytych z ekspertami  
w Urzędzie Wojewódzkim, uświadomiono nam, że ze 
względu na współczesne wymogi i kryteria stosowane przy 
nadawaniu prawa miejskiego, nasza sentymentalna kon-
cepcja włączająca wszystkie dawne przedmieścia, nie ma 
żadnych szans na pozytywną decyzję ministerstwa. Cho-
dziło nade wszystko o odpowiednie proporcje terenów za-
budowanych i gruntów rolniczo – ornych (pól, lasów, łąk). 
Gdyby chcieć te ostatnie wyciąć i ograniczyć, a tym samym 
pozostawić poza obrębem miasta, należałoby je włączyć do 
sołectw w sąsiednich wioskach (Wierzbica, Moniaki itd.). 
Jesteśmy przekonani, iż takie rozwiązanie nie rokowałoby 
nadziei na akceptację ze strony urzędowskich posiadaczy 
i użytkowników gruntów. Po rzeczonych konsultacjach  
z ekspertami, jako bazę do uczynienia Urzędowa miastem, 
przyjęto teren Osady Urzędowskiej z wchodzącą aktual-
nie w jej skład ulicą Wodną wraz z terenami biegnącymi  
w stronę Kraśnika (przeznaczonymi pod zwarte budownic-
two) oraz całe Zakościelne. 

Zaproponowane rozwiązanie stanowi pragmatyczny  
i racjonalny kompromis, mający na celu optymalizację 

ciąg dalaszy na str. 8
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Dni Kultury Rolnej (DKR) cieszą się dużym zainte-
resowaniem lokalnej społeczności. Tegoroczne wykła-
dy odbywały się w dniach 3-8 marca. Poświęcone były  
w szczególności odmianom, uprawie i ochronie warzyw  
i owoców miękkich oraz zatrudnieniu i ubezpieczeniu rol-
ników. Organizatorzy tej imprezy to: Rada i Wójt Gminy 
Urzędów oraz Towarzystwo Ziemi Urzędowskiej. Otwar-
cia dokonał wójt gminy Jan Woźniak. Następnie dyrektor 
Gminnego Ośrodka Kultury Tomasz Wyka omówił pro-
gram DKR.

Pierwszego dnia wygłoszono pięć wykładów. Pierw-
szy z nich dotyczył tematu: Najnowsze zmiany ustawowe 
o zaopatrzeniu emerytalnym rolników, który przedstawiła 
mgr Marta Surmacz z KRUS w Lublinie. Drugi wykład to: 

Ocena stopnia wykorzystania funduszy w ramach PROW 
2007-2013. Został on wygłoszony przez mgr inż. Andrze-
ja Mroza, zastępcę dyr. Oddziału Regionalnego ARiMR  
w Lublinie. Kolejny wykład w tym dniu to: Prognozy reali-
zacji zadań w zakresie rolnictwa 2014-2020, który omówił 
mgr Mariusz Socha kier. biura powiatowego ARiMR. Na-
stępnie mgr Andrzej Tybulczuk, dyr. Powiatowego Urzędu 
Pracy, przedstawił  temat Nowe usługi i instrumenty rynku 
pracy. Ostatni temat w tym dniu to: Ubezpieczenia rolni-
ków, który został przedstawiony przez firmę OBV Allfi-
nanz Polska Spółka Finansowa.

Drugi dzień DKR poświęcony był uprawie malin i owo-
ców miękkich. Pracownicy LODR w Końskowoli zapo-
znali rolników z nowymi metodami uprawy, ochrony oraz 
nawożenia malin i owoców miękkich. 

Wykład  Działania samorządowe wspierające produkcję 
owoców i warzyw na terenie powiatu przedstawił mgr inż. 
Andrzej Maj, starosta kraśnicki. 

Ostatni wykład Racjonalne nawożenie sadów i jagodni-
ków omówił dr Andrzej Grenda z firmy Yara Poland Sp. 
z o.o.

W dniu 5 marca (środa) w Wiejskim Domu Kultury  
w Bobach Wsi odbył się Dzień Sadowniczy. Na spotkanie 
przybyli rolnicy z terenu naszej gminy. Zebrani wysłucha-
li wykładów merytorycznych z zakresu ogrodnictwa i sa-
downictwa. Uczestnicy spotkania mogli wymienić swoje 
doświadczenia, a także przedyskutować nurtujące ich pro-
blemy dotyczące rolnictwa i ogrodnictwa.

Kolejny dzień warsztatów skierowany był do pań. Lo-
kalna Grupa Działania Ziemi Kraśnickiej zorganizowała 
wspaniałe zajęcia praktyczne: Spotkanie z rękodziełem, 
unikalne warsztaty z quillingu. Warsztaty te realizowane 
były w ramach Lokalnego Uniwersytetu Ludowego.

Ostatni dzień DKR przebiegał pod tytułem: Odnawial-
ne źródła energii. Przedstawione zostały takie tematy jak: 
Przyłączenie mikro i małych instalacji fotowoltaicznych, 
Rozliczanie wytworzonej energii elektrycznej w instala-

cjach fotowoltaicznych, a także poruszone zostały proble-
my kolektorów słonecznych.

Mamy nadzieję, że zdobyta wiedza będzie z chęcią wpro-
wadzana  przez rolników w ich gospodarstwach i zaowocu-
je korzystnymi zmianami. 	 Kaźmierak T.

Dni Kultury Rolnej 2014
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W sobotnie popołudnie 8 marca, w sali Gminnego Ośrod-
ka Kultury w Urzędowie, odbyło się uroczyste spotkanie  
z okazji ,,Dnia Kobiet”. Impreza ta zorganizowana zosta-
ła przez Wójta Gminy Urzędów, Lokalną Grupę Działa-
nia (LGD) Ziemi Kraśnickiej i samorząd gminy Urzędów. 
Uroczystość ta miała charakter otwarty dla pań z terenu 
naszej gminy.

Wszystkie przybyłe panie oraz zaproszonych gości po-
witał Wójt Gminy Urzędów Jan Woźniak, składając ser-
deczne życzenia: uśmiechu, radości, zadowolenia z siebie 

oraz spełnienia w pracy zawodowej i społecznej. Wyraził 
słowa uznania dla pani prezes Wioletty Wilkos z LGD Zie-
mi Kraśnickiej. Stowarzyszenie to, działając aktywnie na 
rzecz lokalnej społeczności i dbając o rozwój własnego re-
gionu, wygrało krajowy konkurs pod nazwą: Lokalny Uni-
wersytet Ludowy, co skutkuje tym, że pojawiły się nowe 
środki do rozdysponowania w kwocie 5 mln złotych dla 

wszystkich gmin i różnych środowisk należących do tego 
stowarzyszenia. W opinii samorządu, zawsze można liczyć 
na życzliwą współpracę z panią prezes Wiolettą Wilkos  
i jej współpracownikami przy realizacji projektów unijnych. 
W swoim wystąpieniu pani prezes LGD Ziemi Kraśnickiej, 
wyrażając słowa uznania dla kobiet i składając życzenia, 
przedstawiła współpracę z kobietami na poziomie powiatu  
i gminy Urzędów. Podziękowała wszystkim paniom za 
współpracę i za realizację wspólnych projektów. Następ-
nie Wójt naszej gminy w wystąpieniu okolicznościowym, 
przedstawił krótką prezentację efektów współpracy z LGD 
Ziemi Kraśnickiej, Kołami Gospodyń Wiejskich i Stowa-
rzyszeniem Gminnej Rady Kobiet w Urzędowie. Prezen-
tacja ta potwierdziła, że gmina Urzędów złożyła najwięcej 
wniosków poprzez Gminną Radę Kobiet - Stowarzyszenie 
powołane do współpracy z Kołami Gospodyń Wiejskich na 
terenie gminy. W ostatnim czasie odbywały się jubileusze 
KGW, panie zorganizowały sześć takich spotkań.

Życzenia wszystkim kobietom złożyli również Andrzej 
Giszczak prezes WZKiOR, Zbigniew Gawdzik przewodni-
czący Rady Powiatu, Prezes TZU Tomasz Wyka oraz Ma-
rek Przywara Przewodniczący Rady Gminy.

Panowie, przedstawiciele samorządu i kierownicy jed-
nostek organizacyjnych wręczyli kwiaty i okolicznościowe 
upominki paniom reprezentującym instytucje, organizacje 
i stowarzyszenia działające na terenie naszej gminy.

Uroczystość przebiegała w sympatycznej i życzliwej at-
mosferze. Dla pań wystąpił zespół ,,Hetmańscy Sarmaci”, 
który uświetnił całą uroczystość. Na zakończenie spotka-
nia wszyscy uczestnicy zaproszeni zostali na słodki poczę-
stunek.	 Kaźmierak T.

Spotkanie z okazji Dnia Kobiet

Dnia 21 stycznia, w sali Gminnego Ośrodka Kultury od-
była się pierwsza w tym roku impreza taneczna, zorganizo-
wana przez Klub Seniora działający w Urzędowie. Bawiło 
się na niej, wraz z zaproszonymi gośćmi, 50 osób.

Przybyłych gości oraz członków klubu przywitali: wójt 
gminy Jan Woźniak oraz dyrektor Gminnego Ośrodka Kul-
tury w Urzędowie Tomasz Wyka. Życzyli oni wszystkim 
zgromadzonym miłej i udanej zabawy. Seniorzy bawili się 
wspaniale przy dźwiękach ,,Kapeli Janka”. Tańce i swawole 
trwały do północy, a stoły uginały się od smakołyków, które 
emeryci  przygotowali sami ze środków własnych. Taka im-
preza to okazja, aby przenieść się w czasie i pobawić jak za 

dawnych lat. Dobry humor wtedy oddala wszystkie kłopoty 
i niepokoje związane z trudami dnia codziennego. Bo wszy-
scy wiemy, że życie emeryta nie jest usłane różami. Niemniej 
jednak uśmiech i takie właśnie spotkania potrafią  przenosić 
góry. Atmosfera przez cały wieczór była wyśmienita, wręcz 
rodzinna. Kto by powiedział, że to emeryci przybyli...

Spotkania członków Klubu Seniora odbywają się w każdy 
pierwszy czwartek miesiąca, o godz. 17.00. 

Chętni, którzy chcą należeć do tego klubu proszeni są  
o kontakt z panią przewodniczącą Wiesławą Wośko pod nr. 
tel. 81 822 50 46 

Kaźmierak T.

  Tak się bawią Emeryci!
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szans na pozytywne załatwienie podjętej inicjatywy; nie 
uwzględnia wszakże aspiracji i uczuć mieszkańców pozo-
stałych dawnych przedmieść Urzędowa. Koncepcja taka 
została przyjęta w obliczu dylematu: mieć miasto - być 
może nie do końca odpowiadające naszym teoretycznym  
i idealnym wyobrażeniom, lub w ogóle go nie mieć. 

Wobec niemożności spełnienia oczekiwań mieszkań-
ców innych przedmieść (przedmieszczan), natychmiast 
pojawiły się postulaty, prośby, a nawet żądania, by ich 
miejscowościom przywrócić dawne historyczne nazwy, 
funkcjonujące w codziennym obiegu i świadomości aż 
do czasów obecnych: Przedmieście Bęczyn, Przemieście 
Mikuszewskie, Przedmieście Rankowskie, Przedmieście 
Góry. Jest to pomysł historycznie i moralnie jak najbar-
dziej słuszny, dający pewną rekompensatę oraz namiast-
kę prestiżu i poczucia ważności, tym którzy do miasta 
na chwilę obecną nie wejdą, a jednocześnie otwierający 
im taką możliwość w przyszłości. W przeciwnym razie 
miejscowości te i ich mieszkańcy, pozostawieni poza ob-
rębem miasta, tracić będą z biegiem czasu, zakorzenione 
w mentalności od ponad sześciu wieków, poczucie przy-
należności do wspólnoty urzędowskiej. Ich wcześniejsze, 
dumne i nobilitujące swą nazwą przedmieścia, staną się 
zwykłymi wioskami, jakich tysiące w Polsce. Takimi jak 
choćby (z wielkim szacunkiem i sympatią do jego miesz-
kańców) maleńki, liczący kilkanaście rodzin, sąsiadujący 
z Bęczynem, Natalin.

Takie podejście posiada duże znaczenie dla ludzi  
z przedmieść. Chcieliby oni zamieszkiwać przynajmniej na 
przedmieściach, tak jak ich przodkowie w dawnych cza-
sach, kiedy przedmieścia były nieodłącznym elementem 
miast, a wcześniej podgrodzia - grodów. Pojęcie przed-
mieść intuicyjnie rodzi pytanie, jakiego miasta były one  
i będą przedmieściami? Skoro byłyby „przedmurzem” pre-
tendującego do roli miasta Urzędowa i niejako jego prze-
dłużeniem w różnych kierunkach, to należałyby do niego 
automatycznie choć nieformalnie. 

Przywracając dawne nazwy, zminimalizujemy poczu-
cie różnicowania społeczności urzędowskiej na tą lepszą  
i gorszą, miejska i wiejską. I należy to zrobić od razu, a nie 
odkładać na później. Taką opinię jednoznacznie wyraził  
w rozmowach ze mną dyrektor Wydziału Prawa i Nadzoru 
w Urzędzie Wojewódzkim Paweł Chruściel (3. 02. 2014) 
oraz pracownik służby Wojewody (proszący o nie wy-
mienianie nazwiska - 14. 02. 2004), którzy stwierdzili, że  
o ile zdecydujemy się na zmianę nazwy miejscowości, to 
trzeba to uczynić jeszcze przed wystąpieniem z wnioskiem  
o nadanie prawa miejskiego lub, działając dwutorowo, oba 
wnioski złożyć jednocześnie. 

Według nich, wraz z nadaniem prawa miejskiego, 
Urzędów powinien wejść z uregulowanym nowym na-
zewnictwem przedmieść. Osoba, która opiniuje wnioski  
w sprawie zmiany nazw miejscowości w imieniu wojewody,  
w pełnym przekonaniu motywy takiego działania, ze 
względu na tradycję i świadomość ludzi, w pełni akceptu-
je i popiera. Procedura z tym związana jest o wiele szyb-
sza i łatwiejsza niż w wypadku prawa miejskiego, jed-

nakże również musi przejść poprzez Urząd Wojewódzki 
i formalnie być zatwierdzona w ministerstwie. W gestii 
władz gminy jest tylko zmiana nazw ulic w istniejącej już 
miejscowości, natomiast zmiana nazwy miejscowości już 
istniejącej, jakimi są dawne nasze przedmieścia, wymaga 
opisanego wyżej postępowania. Zgodę na przywrócenie 
nazwy przedmieść konsultuje się tylko z miejscowościa-
mi, których to dotyczy.  

Posłużę się tu osobistą refleksją. Otóż urodziłem się  
w skromnej chacie na Bęczynie pod lasem, tam też miesz-
kałem i do dzisiaj jestem na stałe zameldowany. W do-
wodzie jako miejsce urodzenia wpisano mi Urzędów, bo 
Bęczyn był zawsze jego integralną częścią. Takie dane fi-
gurują we wszystkich moich dokumentach. Byłem i jestem 
synem Urzędowa, o czym wszędzie i zawsze piszę i tym się 
szczycę. Nie wyobrażam sobie, by kiedykolwiek mówiono, 
że nie jestem, nie byłem czy nie posiadam urzędowskiego 
rodowodu.

 Choć Urzędów nie posiada obecnie statusu miejskiego, 
w mojej świadomości i jego mieszkańców nigdy nie prze-
stał i nie przestanie być miastem. Idąc z końca Bęczyna, 
tzw. Betlejem na zakupy lub w celu załatwienia innych 
spraw, zawsze mówiło się „idę do miasta”, a nie do rynku 
czy Urzędowa. A gdy jechało się na Rankowskie czy Mi-
kuszewskie, używało się terminu „jadę na Przedmieście”, 
lub ku miastu - gdy celem podróży z Podlesia był punkt  
w kierunku Urzędowa (nawet do tzw. Dolinki czy jeszcze 
bliżej). Podobnie wyrażali się ludzie osiedleni w innych 
częściach Urzędowa. Takie rozumowanie, wynikające  
z tradycji i nieodległej historii, zakończonej brutalnym de-
kretem carskim z 1869 r., zakorzeniło się w głowach i umy-
słach wszystkich mieszkańców Urzędowa, niezależnie czy 
posiadali swoje domy przy Rynku i okalających go ulicach 
czy też na Przedmieściach. W ogromnym stopniu trwa ono 
i do dzisiaj.

Dla podjętej inicjatywy uzyskaliśmy duże poparcie  
i przychylność ze strony władz Urzędu Wojewódzkiego,  
w tym obietnicę pomocy na etapie przygotowywania wnio-
sku, łącznie z jego okresowym konsultowaniem. Obecnie 
przesłanki do uzyskania statusu miasta przez Urzędów są 
bardzo mocne. Tak sprzyjające okoliczności, na które skła-
dają się wysiłki TZU, pozytywne nastawienie władz gminy 
oraz sympatia dla naszej miejscowości we władzach woje-
wódzkich, mogą się już nigdy nie powtórzyć. Teraz wszyst-
ko zależy od nastawienia miejscowej ludności, która będzie 
miała okazję wyrazić swoje stanowisko w zbliżających się 
konsultacjach.

Rozsądek mieszkańców Urzędowa, perspektywiczne 
myślenie, ambicja, lokalny patriotyzm i duma ze swych 
dawnych i dzisiejszych osiągnięć daje wielką nadzieję, że 
nie zaprzepaszczą oni niepowtarzalnej szansy powrotu do 
czasów historycznej świetności i sławy. Wykorzystały to 
ostatnio Modliborzyce, które od 1 stycznia 2014 r. cieszą 
się już z „awansu do wyższej ligi miejskiej”, która obliguje 
do dalszego rozwoju i nowych inwestycji, daje bodziec do 
nadrabiania i uzupełniania różnych braków w różnych dzie-
dzinach życia, zwiększa perspektywy edukacyjne dzieci  
i młodzieży, daje szansę stworzenia prawdziwego centrum 
kultury i skupienia w nim większych sił intelektualnych, 

ciąg dalaszy ze str. 5
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zwiększa możliwości w służbie zdrowia (zamiast ośrodka 
zdrowia – przychodnia miejska). Daje przede wszystkim 
mieszkańcom poczucie prestiżu i dumy oraz szansę roz-
woju, a nie utrzymywania status quo. W niektórych mo-
mentach może to być operacja (tak jak w chirurgii) nieco 
dolegliwa, ale wszelkie reformy i próby uzdrowienia, wy-
magają mobilizacji, poświęcenia i nakładów, które w dwój-
nasób zaowocują w przyszłości. 

Posiadamy ogromne i wielorakie atuty, nie tylko zresztą 
historyczne, by stać się miastem. W rzadko którym mie-
ście zachował się do dzisiaj, tak jak u nas, oryginalny układ 
rynku (jednego z największych w Polsce), ulic przyryn-
kowych oraz zabudowa przedmieść. Absolutnie unikato-
wy charakter mają pochodzące z początków XVI w. ob-
warowania obronne, tzw. wały. Ponadto, późnobarokowy 
kościół i słynne w Polsce Sanktuarium św. Otylii, liczne 
pomniki i krzyże przydrożne, zabytkowe młyny oraz wa-
lory turystyczno-krajobrazowe czynią z Urzędowa i jego 
okolic swego rodzaju park kulturowy, położony na trasie 
Jagiellońskiego Szlaku Turystycznego. 

Jesteśmy dziś wolni w naszej Ojczyźnie, nie ma już 
Szwedów, Moskali, ani Sowietów, nie ma już zniewalają-

cych nas systemów, co więc stoi na przeszkodzie, by czynić 
naszą Rodzinną Ziemię, jedyną Matkę, naszą Małą Ojczy-
znę znowu ważną? Trudno jest już słuchać powtarzanych 
ciągle w Polsce i świecie opinii o sławie dawnego Urzę-
dowa i wyjątkowości jego mieszkańców, a potem szukać 
wykrętnych i niezręcznych wyjaśnień na zadawane pyta-
nia, dlaczego nie mamy praw miejskich, skoro ten, który 
nas ich pozbawił, nie może nam już przeszkodzić w ich 
odzyskaniu.

Dla pokrzepienia serc i wzbudzenia nostalgicznych uczuć 
do Urzędowa, który oby szybko stał się miastem, powtórzę 
słowa, przytoczone przez Aleksandrę Ziółkowską w przed-
mowie do książki goszczącego w Urzędowie Melchiora 
Wańkowicza Drogą do Urzędowa: 

„Ten Urzędów – jakaś cicha mieścina, jakiś ład, 
pnący się ku lepszemu – jest symbolem utraconej oj-
czyzny. Ból utraty nie staje się bynajmniej powodem 
idealizowania i oto Urzędów jawi się przed naszymi 
oczyma taki, jakim był: mały, zaściankowy, może pe-
łen sporów, niedociągnięć i wad, ale jeden jedyny, 
niezastąpiony”.	

Marian Surdacki

OGŁOSZENIE
Urząd Gminy Urzędów informuje, że zgodnie z Ob-

wieszczeniem Wojewody Lubelskiego z dnia 20 stycz-
nia 2014 r. 

w sprawie przeprowadzenia kwalifikacji wojsko-
wej, kwalifikacja wojskowa dla osób zamieszkałych 

na terenie Gminy Urzędów, zostanie przeprowa-
dzona w dniach od 1 do 3 kwietnia 2014 r.,  

oraz w dniu 9 kwietnia 2014 r.  
odbędzie się kwalifikacja kobiet.

Do stawienia się do kwalifikacji wojskowej wzywa 
się mężczyzn urodzonych w 1995 r. oraz mężczyzn 
urodzonych w latach 1990-1994, którzy nie posiadają 
określonej kategorii zdolności do czynnej służby woj-
skowej (nie stawili się w poprzednich latach na wezwa-
nie Wójta Gminy). 

Do kwalifikacji wojskowej wzywane są również 
kobiety urodzone w latach 1990-1995, posiadające 
kwalifikacje przydatne do czynnej służby wojskowej, 
oraz kobiety pobierające naukę w celu uzyskania tych 
kwalifikacji, które w roku szkolnym lub akademickim 
2013/2014 kończą naukę w szkołach lub uczelniach 
medycznych i weterynaryjnych oraz na kierunkach 
psychologicznych.

Powiatowa Komisja Lekarska dla Powiatu Kraśnic-
kiego będzie pracować w budynku małej hali sportowej 
Zespołu Szkół nr 3 w Kraśniku, przy ul. Słowackiego 
7 /wejście od strony przychodni SP ZOZ/. Szczegółowe 
informacje można uzyskać pod numerami telefonów: 
81 822 50 51 oraz 509 576 464.

Wójt Gminy Jan Woźniak

Inicjatywy Klubu AR
Wniosek klubu Aktywnych Radnych 

do Rady w sprawie stawki opłat 
za odbiór śmieci

Wnioskujemy o przeprowadzenie analizy pobieranych 
opłat od mieszkańców i faktycznych kosztów ponoszonych 
przez Gminę Urzędów w zakresie gospodarki odpadami 
oraz zmniejszenia stawek opłat za śmieci.

Od kilku miesięcy funkcjonują nowe zasady odbioru 
nieczystości z gospodarstw domowych oraz podmiotów 
gospodarczych. Wprowadzone ustawą zasady, general-
nie sprowadziły się do nałożenia na gminę obowiązku 
prowadzenia gospodarki odpadami. Jednym z elemen-
tów regulujących zasady było ustalenie platności za od-
biór śmieci. Nastąpiło to zanim znane były faktyczne 
koszty, ponieważ ustalenie ceny w drodze przetargu za 
odbiór odpadów nastąpiło później. Przypominamy, że  
z chwilą podejmowania uchwały o sposobie naliczania 
opłat i ustalania wysokości stawki była deklaracja Samo-
rządu, że będzie możliwa weryfikacja wysokości opłat. 

Wzorem innych samorządów, gdzie taka weryfikacja 
nastąpiła, skutkowało to obniżką opłat dla mieszkańców. 
Uważamy, że i u nas powinno to nastąpić, biorąc pod uwa-
gę fakt, że stawki za odbiór śmieci są jednymi z wyższych  
w naszym regionie.

Ponadto informujemy że:
w każdy drugi wtorek miesiąca w sali konferencyjnej 

Urzędu Gminy od godz. 14.00 do 15.30 - czekamy w pań-
stwa sprawach!

W imieniu Klubu 
Kazimierz Jagiełło
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Polski samorząd terytorialny wszedł od kilku lat w fazę 
dorosłego życia. Dwadzieścia kilka lat naszego samorządu 
dało pokusę, by sprawdzić jak ten organ terytorialny funk-
cjonuje i daje sobie radę w XXI w. Pracę taką podjęli auto-
rzy raportu o stanie polskiego samorządu, opublikowane-
go w 2013 r. Wydawcą raportu z podtytułem „Narastające 
dysfunkcje, zasadnicze dylematy, konieczne działania” jest 
Uniwersytet Ekonomiczny w Krakowie, a koordynatorem 
prof. Jerzy Hausner. Zawiera on wiele cennych w pracy 
radnego spostrzeżeń i właśnie z tych powodów każdy radny 
powinien się z nim zapoznać. Raport ten w mediach prze-
szedł prawie niezauważalnie, sam jedynie raz w telewizji 
usłyszałem krótką wzmiankę o tym opracowaniu. Wydaje 
mi się, że na poziomie samorządowym również było o nim 
cicho z wiadomych względów, brak było debaty, która po-
zwoliłaby naprawić lub pokazać jakie bolączki trawią sa-
morząd. Czytelnik znajdzie w nim wszystkie zagadnienia 
dotyczące samorządu terytorialnego, m.in. miejsce w pań-
stwie, zadania jednostek samorządu terytorialnego, nadzór 
nad nim, rola i udział społeczeństwa, finanse publiczne. 

Autorzy postawili tezę o zmarginalizowaniu pozycji rady 
przez wprowadzenie bezpośredniego wyboru jednoosobo-
wego organu wykonawczego (wójt). Trudno się z nią nie 
zgodzić. Zasadniczym powodem zmiany początkowego 
modelu relacji rada-wójt, była chwiejna pozycja zarzą-
du, który mógł być zmieniony dosłownie z sesji na sesję. 
Zdarzało się, że debata absolutoryjna, w trakcie której na-
leży się skupić wyłącznie na aspektach merytorycznych  
w kontekście wykonania budżetu, miała za zadanie znaleźć 
byle jaki pretekst do odwołania zarządu lub przewodniczą-
cego. Model ten został zastąpiony instytucją bezpośrednie-
go wyboru jednoosobowego zarządu, co doprowadziło do 
poważnej zmiany ustroju gminy. Rada powołująca organ 
wykonawczy była władna go zmienić. Pozbawienie rady 
tej kompetencji powoduje teraz, że rada może co najwy-
żej wnioskować o przeprowadzenie referendum w spra-
wie odwołania wójta. Budżet uchwala rada i tylko ona jest  
w stanie ocenić czy został należycie wykonany - dziś jed-
nak nieuchwalenie absolutorium, nie jest jednoznaczne  
z wnioskiem o odwołanie wójta. Powoduje to, że zarzą-
dzanie mieniem publicznym stanowiącym własność samo-
rządu, jest słabo kontrolowane. Zmiana dokonana w 2002 
r., spowodowała uniezależnienie organów wykonawczych 
(wójt) od organów uchwałodawczych (rada), choć twórcy 
reformy samorządowej zakładali ich zrównoważenie.

W raporcie zauważono, że została obniżona pozycja rad 
gmin i samych radnych, jako narzędzi kontrolnych nad wój-
tem i urzędnikami. Komisje rad nie mają zdolności kontro-
lnych, a radni nie radzą sobie z merytorycznie dominujący-
mi urzędnikami. Radni nie mają środków na zatrudnianie 
ekspertów, a ekspertyzy zamawiane są sporadycznie przez 
biura rad. Radni także sporadycznie wysuwają projekty 
uchwał lub wnioskują o nie (chyba że chodzi o podwyż-
kę diet). Działalność kontrolna rad poprzez komisje pozo-
stawia wiele do życzenia. Jest brak możliwości realnego 
sprzeciwu wobec działalności wójta. Aby należycie działać 
w komisji rewizyjnej należy być wszechstronnie obezna-

nym w zakresie jednostek kontrolowanych, jak również 
być odważnym, dociekliwym i zdeterminowanym radnym.  
A takich radnych, niestety, brakuje w samorządzie gmin-
nym. Złym elementem w samorządzie jest także brak 
ograniczonej kadencyjności  władzy wykonawczej (wójta). 
Mamy zatem w samorządzie rekordzistów, którzy zasiadają 
na tronie od początku samorządu. A przecież po dwudzie-
stu kilku latach na tym samym stanowisku człowiek staje 
się wypalony i niezdolny do nowych dobrych pomysłów, 
które pozwolą na szybszy rozwój gminy. Pokazuje to współ-
czynnik urzędujących burmistrzów, wójtów i starostów, 
ilustrujący zachwianie jednego z kanonów demokracji, ja-
kim jest zdrowa rywalizacja. Można bronić tej praktyki, 
twierdząc, że wielu z nich jest dobrymi gospodarzami, któ-
rzy dzięki zasiedzeniu mają szansę na realizowanie długo-
falowych strategii. Trzeba zaznaczyć, że taka strategia nie 
zawsze jest zbieżna z interesem społeczeństwa. Również 
należy pamiętać, że możliwe są reelekcje w źle rządzo-
nych gminach, zwłaszcza małych. W nich wójt kooperując  
z otoczeniem, może skutecznie zapewnić sobie wielokrotną 
samowybieralność, umiejętnie dzieląc zasoby które posia-
da. Ot, chociażby miejsca pracy w urzędzie i jednostkach 
mu podległych. Mogą  być oprócz pełnionej funkcji wójta, 
jednocześnie prezesami partii politycznych czy stowarzy-
szeń, których to członkowie i ich rodziny głosują właśnie 
na nich. W takich przypadkach, może okazać się, że nie 
ma rzeczywistych kontrkandydatów, którzy potrafiliby im 
sprostać w wyborach. Mamy wtedy do czynienia raczej  
z odnawianiem się władzy, niż z autentycznymi i uczciwymi 
wyborami. Szczególnie, że wiele podejmowanych inwesty-
cji jest oddawanych do użytku właśnie w roku wyborczym, 
pokazuje się inwestycje sprzed lat, lub inne niezwiązane 
bezpośrednio z samorządem. Ma to bez wątpienia wpływ 
na utrwalanie się tego rodzaju mechanizmów, źle służących 
naszemu samorządowi. Dochodzi również do manipula-
cji działaniami radnych, o których wójtowie wiedzą dużo  
i znają ich słabe strony. Wykorzystując tę wiedzę doprowa-
dzają do tego, że radny poddany manipulacji jest do końca 
przeświadczony o rozumności i dowolności swoich decyzji 
oraz wyborów postępowania. Manipulant taki nie straszy 
siłą, ale zagrożeniem stwarzanym przez innych i niebez-
pieczeństwem wynikającym z wyboru niezgodnego z jego 
sugestiami. Zwłaszcza jeśli radny ma jakieś powiązania  
z władzą w gminie lub powiecie. Za dużo narosło już oso-
bistych interesów i powiązań, żeby łatwo można było je 
przerwać. Zawsze znajdą się tacy, którzy udowodnią, że 
tak jak jest teraz, jest najlepiej. Należy jednak próbować 
przeciąć te narosłe przez lata powiązania interesu publicz-
no - prywatnego, z którego można czerpać wymierne ma-
jątkowe, polityczne bądź osobiste korzyści.

Na osłabienie roli rad i radnych  ma także wpływ fakt, że 
mimo założeń twórców reformy samorządowej z 1990 r., nie 
doszło do powstania korpusu służby cywilnej, niezależnej 
od politycznych zmian. Przez wiele lat dyskutowano nad po-
zycją ustrojową skarbnika i sekretarza gminy. Sekretarz od  
1 stycznia 2009 r. nie jest już powoływany przez radę gminy. 
Jedynym stanowiskiem, na które ma wpływ rada jest skarb-

 Meandry samorządu?
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nik gminy, jednakże i tu pojawiają się propozycje odebrania 
radnym możliwości zatwierdzania bądź odrzucania kandy-
data na to stanowisko, wskazanego przez wójta. Takie dzia-
łania doprowadzą do dalszego upadku pozycji rady gminy.

Zdaniem autorów Raportu nadmierna dominacja władzy 
wykonawczej wpływa negatywnie na:

•	 mechanizm kontrolowania i równoważenia, a głównie 
kompetencji kontrolnych rad gmin,

•	 ograniczenie odpowiedzialności wójta wobec obywate-
li głównie do aktu wyborów powszechnych,

•	 utrwalenie aktywności obywateli w formie demokracji 
negatywnej i kontroli władzy po fakcie,

•	 utrwalenie stanu, w którym mieszkaniec gminy stał się 
bardziej klientem władzy niż obywatelem.

Przyczyny takiego stanu rzeczy mają źródło w znaczą-
cym upartyjnieniu samorządu terytorialnego. Zjawisko to 
przyjmuje coraz to nowe formy i się rozwija. Partie poli-
tyczne dążąc do maksymalizacji swego stanu posiadania 
w radach wypracowały i skutecznie stosują różne strategie 
wyborcze. Polegają one na tym, że poza wystawianiem wła-
snych oficjalnych list w wyborach samorządowych, partie 
inspirują i współtworzą liczne lokalne komitety wyborcze 
stowarzyszeń i organizacji społecznych. To umiejętne choć 
sprzeczne z intencjami ustawodawcy wykorzystywanie 
przez partie polityczne przepisów ordynacji wyborczej, ma 
złe konsekwencje dla rozwoju społeczeństwa obywatelskie-
go. Przyczynia się to do wzmacniania i utrwalania w sa-
morządzie wpływów krajowych partii politycznych, a zara-
zem ograniczenia przestrzeni dla autentycznych komitetów 
wyborczych, które są zmuszane do uczestnictwa w nierów-
nej walce z reprezentacjami silnych partii politycznych. In-
nymi przejawami zawłaszczania sfery społeczno-samorzą-

dowej przez partie polityczne jest zakładanie stowarzyszeń  
i fundacji przez aktywistów partii politycznych (uprzywile-
jowanych w pozyskiwaniu środków unijnych) oraz lobbing 
o pieniądze unijne za pośrednictwem partii rządzących, 
zwłaszcza na poziomie krajowym i regionalnym.

Aby poprawić sytuację na poziomie samorządowym, po-
winno się przywiązać wagę do wykorzystania istniejących 
zasobów. Lokalni liderzy poświęcają niewiele uwagi nowo-
czesnym czynnikom rozwoju, takim jak: kapitał społeczny 
i ludzki, usługi sektora informacji, potrzeba modernizacji 
administracji i mechanizmów rządzenia. Pewien postęp  
w tych ostatnich kwestiach przyniosły szkolenia urzędni-
ków samorządowych z pieniędzy unijnych. Ale te szkolenia 
projektowe nie zawsze spełniały oczekiwania pracowników 
samorządowych, ponadto są ograniczone do pracowników 
urzędu. Założenia tych programów wykluczają z grup do-
celowych radnych, którzy nie są pracownikami samorzą-
dowymi, a przecież ich rola, wiedza, umiejętności i zna-
czenie są kluczowe. Radni muszą mieć prawne i materialne 
możliwości aktywnego wypełniania swych funkcji, m.in. 
możliwości zamawiania przez nich profesjonalnych opinii  
i ekspertyz, a także objęcie radnych systemowym doszka-
laniem. Radni powinni być mocniej włączani w zarządza-
nie samorządem, aby w konsekwencji przyjmować współ-
odpowiedzialność za jego funkcjonowanie.

Pisząc artykuł korzystałem z następujących publikacji:
Stępień J., Kammel T., Koch P.: STOP bezradności rad-

nych, Gniezno 2013
Koch P., Raport o stanie samorządności w Polsce, DLA 

RADNYCH.PL  (nr 2/2013)
radny gminy Urzędów

mgr inż. Andrzej Rolla (miodek)

	 I.	 sala widowiskowa wraz z zapleczem 
		  na przyjęcie weselne
		  - 2 dni. . . . . . . . .        1500 zł + media (OSP 700 zł + media) 
		  - 1 dzień. . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . .                               900 zł + media 
	II.	 wynajem sali widowiskowej 
		  na pokazy i szkolenia. . . . . . . . . . . . . . . .               100 zł/godz
	III.	 Inne imprezy okolicznościowe 
		  nieprzynoszące dochodu - zwrot za media

Dom Wiejski w Józefinie  
wynajem sali na wesele . . . . . . . . . . . . .             700 zł + media
przyjęcia okolicznościowe: 
komunie urodziny. . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . .                         200 zł + media
	uroczystości popogrzebowe. . . . . . . . . . . .           50 zł + media

Świetlica Wiejska w Moniakach 
	wynajem sali na wesele . . . . . . . . . . . . .             700 zł + media

(w tym 100 zł OSP Moniki)
	przyjęcia okolicznościowe: 
komunie urodziny. . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . .                        200 zł + media 

 (w tym 100 zł OSP Moniaki)
uroczystości popogrzebowe. . . . . . . . . . . .           50 zł + media

Dom Wiejski w Bobach
wynajem sali na wesele . . . . . . . . . . . . .            500 zł + media
przyjęcia okolicznościowe: 
komunie urodziny. . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . .                        200 zł + media 
uroczystości popogrzebowe. . . . . . . . . . . .           50 zł + media

Gminny Ośrodek Kultury w Urzędowie 

określa stawki wynajmu pomieszczeń 
administrowanych przez GOK 

w roku 2014
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W dniu 25 stycznia 2014 r., już po raz 30. w Gminnym 
Ośrodku Kultury w Urzędowie odbyło się Noworocz-
ne Spotkanie Kobiet. W ten mroźny, zimowy wieczór na 
sali bawiło się prawie 200 pań. Honorowymi gośćmi była 
delegacja z partnerskiego miasta Nadudvar na Węgrzech  
w czteroosobowym składzie. Panie z Węgier po raz pierw-
szy miały okazję uczestniczyć w tak nietypowej imprezie. 
Pomimo zmęczenia były bardzo zadowolone i pod wielkim 
wrażeniem. W spotkaniu uczestniczyli również przedsta-
wiciele władz samorządowych naszej gminy i powiatu.

Zabawa była iście szampańska, jak to wypada bawić się 
w karnawale. Uświetnił ją wspaniały zespół muzyczny 
,,Veris”. Przy suto zastawionych stołach przygotowanych 
przez panie z Gminnej Rady Kobiet bawiono się do rana. 
Cudowna atmosfera i dobre humory towarzyszyły wszyst-
kim uczestnikom balu przez całą noc.

Kaźmierak T.

W dniu 4 stycznia 2014 roku, w Kościele Parafialnym  
w Urzędowie odbył się koncert Chóru Katedralnego im. 
Błogosławionego Jana Pawła II, pod dyrekcją Bronisła-
wa Pacana z Bazyliki Metropolitalnej pw. Wniebowzię-
cia Najświętszej Marii Panny ze Lwowa. 

Chór przyjechał do 
Urzędowa na zapro-
szenie Pana Andrzeja 
Kudlickiego z Toma-
szowa Lubelskiego, 
który corocznie or-
ganizuje wyjazdy pa-
triotyczne na Święto 
Niepodległości Pol-
ski we Lwowie. 

To właśnie w tych 
wyjazdach uczest-
niczy od 5 lat liczna 
delegacja z  Urzędo-
wa (Zespołu Szkół 
im. Orląt Lwowskich 
i Klubu Towarzystwa 
Miłośników Lwowa  
i Kresów Południo-
wo -Wschod n ich), 
oddając cześć boha-
terom poległym za Ojczyznę na Kresach Wschodnich. 

Nasi przyjaciele ze Lwowa, będąc wdzięczni za wspólne 
świętowanie odzyskania Niepodległości Polski, postanowi-
li zaśpiewać w urzędowskim kościele. 

Goście uczestniczyli w pierwszo-sobotniej Mszy Świętej 
za Ojczyznę, po której wystąpili z tradycyjnymi kolędami 
polskimi i mniej znanymi lwowskimi. Artyści wzruszyli  
i zachwycili słuchaczy pięknym i profesjonalnym wykona-
niem. Chór Katedry Lwowskiej pod dyrekcją Bronisława 

Pacana działa od 1971 r. Jako zespół śpiewa przede wszyst-
kim w macierzystej świątyni. Uczestniczy we wszystkich 
uroczystościach roku liturgicznego. 

W czerwcu 2001 r. śpiewał podczas pielgrzymki Ojca 
Świętego Jana Pawła II do Lwowa. 

Wielokrotnie wy-
stępował w miej-
scowościach należą-
cych do Archidiece-
zji Lwowskiej oraz 
poza jej granicami: 
Odessie, Kamieńcu 
- Podolskim, Łucku. 
Gościł z koncertami  
w Polsce, w Krako-
wie, Warszawie, Czę-
stochowie. 

W 1998 r. Chór Ka-
tedry Lwowskiej jako 
najstarszy zespół ar-
tystyczny działający 
w środowisku pol-
skim Lwowa (obok 
Polskiego Teatru 
Ludowego), uzyskał 
Nagrodę im. Włodzi-

mierza Pietrzaka za krzewienie kultury chrześcijańskiej  
i kultywowanie polskich tradycji. W 2005 r. chór przyjął 
patronat Sługi Bożego Jana Pawła II. 

Repertuar chóru obejmuje części stałe łacińskiej Mszy 
Świętokrzyskiej Adama Maklakiewicza oraz pieśni adwen-
towe, wielkopostne, pasyjne, wielkanocne, kolędy i pasto-
rałki, w języku polskim i łacińskim, a cappella bądź też  
z towarzyszeniem organów.

http://lwowskabazylika.org.ua 	 Andrzej Rolla

Noworoczne Spotkanie Kobiet

Koncert Chóru Katedralnego ze Lwowa


